PROTOKÓŁ NR 2/12
Z POSIEDZENIA KOMISJI ORGANIZACYJNEJ,
KTÓRE ODBYŁO SIĘ DNIA 05.03.2012 R. 

Posiedzenie otworzył o godz. 17.00 i prowadził Przewodniczący Rady Miejskiej Mirosław Ossowski. W posiedzeniu uczestniczyło pięciu członków Komisji Organizacyjnej (lista obecności stanowi załącznik nr 1 do niniejszego protokołu). W obradach komisji brał również udział Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek.

Na wstępie przewodniczący Mirosław Ossowski przedstawił zebranym porządek zebrania. W związku z brakiem uwag co do przedstawionego porządku, zrządził on głosowanie nad jego przyjęciem. Wynik głosowania był następujący:
- „za” przyjęciem porządku zebrania – 5, 

- „przeciw” – 0,

- „wstrzymujących się” – 0.


Porządek zebrania stanowi załącznik nr 2 do protokołu. 


Następnie głos zabrał Burmistrz Ryszard Dąbek, który odniósł się do pisma Wójta Gminy Skórcz, który wzywa radę do usunięcia naruszenia interesu prawnego (pismo to stanowi załącznik nr 3 do protokołu). Burmistrz poinformował zebranych, że jest już w tej sprawie po rozmowach z mecenasem i stoi na stanowisku, iż Wójt nie ma racji, a jego argumenty przytoczone w wyżej wspomnianym piśmie nie są poparte przepisami prawnymi. Nie wskazuje również żadnych przepisów, które zostałyby naruszone poprzez podjęcie tej uchwały. Burmistrz zwrócił się również do zebranych z wnioskiem i prośbą, by podtrzymali podjętą na poprzedniej sesji uchwałę i nie ugięli się pod wezwaniem Wójta. Burmistrz zgodził się z tym, co mówili radni, że działania Wójta na pewno przedłużą całą procedurę w czasie, co może spowodować, że w pewnym momencie należało się będzie wycofać z planowanych zamiarów, lub znajdzie się inny kupiec i wtedy właściciel sprzeda nieruchomość, jednak na tym etapie postępowania należy bronić swoich racji, bo one wg Burmistrza są po stronie Gminy Miejskiej Skórcz. Mamy prawo dokonywać zakupu nieruchomości na obszarach innych gmin i na tych nieruchomościach budować obiekty, niezależnie od tego, jakie one miałyby mieć przeznaczenie. Burmistrz zasygnalizował również, że już w tej chwili Wójt zawiesił postępowanie w sprawie wydania decyzji o warunkach zabudowy dotyczącej adaptacji tej hali magazynowo produkcyjnej na cele mieszkalne, do czasu podjęcia stanowiska przez Radę Miejską Skórcz. W swoim piśmie od razu zakładają, że jeżeli Rada Miejska nie przychyli się do ich żądania, to skierują sprawę do Wojewódzkiego Sądu Administracyjnego. Zdaniem Burmistrza te dwie sprawy powinny toczyć się swoimi trybami, jednak decyzja Wójta jest właśnie taka, by postępowanie zawiesić, jednocześnie nie podając żadnych istotnych podstaw prawnych, ani merytorycznego uzasadnienia. Gminie Miejskiej oczywiście służy prawo złożenia zażalenia w tej sprawie do Samorządowego Kolegium Odwoławczego. Burmistrz poinformował również zebranych, że na początku, w trakcie rozmów, Wójt nie widział żadnych przeszkód i problemów, by pójść w tym kierunku, natomiast z chwilą kiedy uchwała zastała podjęta i wystąpiono z wnioskiem o wydanie decyzji o warunkach zabudowy na adaptację tego obiektu na cele mieszkalne, wtedy Wójt zmienił zdanie, wyjaśniając, że wcześniej nie miał pełnej świadomości tego, jakie będą tego konsekwencje. 

Przewodniczący Ossowski zwrócił uwagę jeszcze na jedną rzecz, że w uzasadnieniu Wójt pisze, że zadania gminy, m.in. w zakresie budownictwa mieszkaniowego, winny być wykonywane w jej granicach administracyjnych, co jest nieprawdą, bo oni sami sobie zaprzeczają, mając budynek swojego urzędu na terenie administracyjnym miasta. Nie może być argumentem również to, że my tam będziemy chcieli zrobić tam mieszkania socjalne i sprowadzić tam nie wiadomo jakich ludzi, na co radny Krzyżanowski wyraził swoje zdanie, że w mieszkaniach socjalnych nie musi zamieszkiwać sam „element”, mogą tam mieszkać również ludzie, którzy będą normalnie pracowali, zarabiali, płacili i nikt im nie będzie musiał pomagać. Przewodniczący Ossowski przytoczył również zapisy ustawy, w których mówi się o tym, że gmina ma prawo nabywać mienie komunalne i nigdzie nie mówi się o tym, że tylko na swoim terenie administracyjnym.

Burmistrz poinformował również zebranych, że także właściciel ze swojej strony rozmawiał już z Wójtem, że ma kupca, a robi mu się pod górkę. W tej chwili dokonuje on podziału tej dużej działki na dwie mniejsze, oczywiście z zamiarem sprzedaży, co może potrwać jeszcze dwa, trzy miesiące. Jednak, jak sam mówi, „odbija się od ściany”. Dlatego Burmistrz zasugerował, że w przypadku, gdy sprawa będzie przeciągać się na tyle w czasie, że nie będzie już można dłużej czekać, to należałoby mieć jakieś wyjście awaryjne, jednak póki co, ze względów ekonomicznych, o ocenie Burmistrza, to nadal jest najkorzystniejsze rozwiązanie. 

Radny Roman Pietrzykowski przyznał, że przy podejmowaniu uchwały wstrzymał się od głosu, ponieważ przewidywał takie problemy, tym bardziej, że była mowa o tym, że to mają być mieszkania socjalne, więc wiadomo z czym to się wiąże, tym bardziej, że mógłby tu nastąpić konflikt interesów związany z pracownikiem urzędu będącym zarazem przedstawicielem gminnej władzy uchwałodawczej. Radny mówił o tym, że pewnie jego głos ponownie będzie wstrzymujący, jednak w czasie rozmów będzie wskazywał, by radni podtrzymali swoje stanowisko i uchwałę, by zobaczyć do czego dojdziemy. Jednak zwrócił się do Burmistrza, by już teraz na tym etapie znaleźć alternatywę i być przygotowanym, np. do pobudowania budynku socjalnego za tartakiem. 

Burmistrz odpowiadając radnemu, wyjaśnił, że już lada moment, miasto przystąpi do rozbiórki budynku na ul. Leśnej, jednak jest to działka o wiele mniejsza niż ta, o której mówimy i tam nie wybudujemy obiektu, gdzie moglibyśmy uzyskać te 15 czy 16 lokali mieszkalnych, chyba, że poszlibyśmy w górę, jednak przy budynkach socjalnych jest to odradzane. Zaleca się, by były to budynki jednopoziomowe. Burmistrz powiedział, że w jego ocenie, która poparta jest wielokrotnymi rozmowami z budowlańcami oraz wyceną, którą dysponuje, kupno i remont tego obiektu na SKR-ze to jest koszt w granicach 500 – 600 tys. zł, natomiast budowa budynku socjalnego na 8 rodzin – jest to koszt 1 200 000 zł. Burmistrz mówił również o tym, że zgłosił się do niego pan Waldemar Gdaniec, który oferuje sprzedaż, lub zamianę na inną działkę, tej swojej nieruchomości na ul. Głównej. Burmistrz poinformował, że pan Gdaniec twierdzi, iż wszystkie sprawy spadkowe są już uregulowane, obiekt jest wolny, niezakwaterowany, poza jednym lokalem handlowym, któremu lada moment kończy się umowa. Burmistrz mówił, że budynek ten oglądał, trochę tam już zainwestowano, jednak czy można by to zaadoptować na nasze cele, to musieliby się wypowiedzieć na ten temat fachowcy. 

W związku z brakiem dalszych pytań dotyczących omawianego tematu, Przewodniczący Ossowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” nie uchylaniem uchwały w sprawie  nabycia prawa użytkowania wieczystego zabudowanej części działki nr 68/7 na rzecz Gminy Miejskiej Skórcz - 5,
- „przeciw” – 0,

- „wstrzymujących się” – 0.


Burmistrz poinformował zebranych, że ten temat stanie na sesji i Rada Miejska wyrazi swoje stanowisko w formie uchwały. Taki projekt uchwały zostanie wprowadzony do porządku obrad najbliższej sesji.


Omówienia inicjatywy 20 gmin w sprawie powołania Związku Międzygminnego, którego celem będzie prowadzenie spraw w zakresie gospodarki odpadami dokonał Burmistrz Miasta Ryszard Dąbek. Burmistrz wyjaśnił, że w porządku obrad najbliższej sesji został zamieszczony punkt odnośnie podjęcia tzw. uchwały intencyjnej mówiącej o wstępnym zamiarze Gminy Miejskiej Skórcz wejścia w skład powoływanego Związku Gmin Wierzyca. Do związku zamierza przystąpić 20 gmin. Burmistrz przedstawił zebranym podstawowe i cząstkowe cele powołania związku gmin (cele te stanowią załącznik nr 4 do protokołu). Zespół roboczy zakończył już prace nad projektem statutu i przygotował szereg materiałów pokazujących argumenty „za”, by to związek gmin, a nie gminy, realizowały te zadania. Burmistrz mówił o tym, że w tej chwili jest to temat bardzo ważny i praktycznie co tydzień odbywają się zebrania zespołu roboczego, ponieważ czas nas goni, cała procedura rejestracji związku to jest dosyć czasochłonne. Wychodzi się od przyjęcia przez Rady poszczególnych gmin, uchwał intencyjnych, na co jest czas do końca marca, ponieważ na razie są to tylko ustne deklaracje wójtów i burmistrzów. Następnie do końca maja będzie czas na podjęcie właściwych uchwał o przystąpieniu do związku i o przyjęciu statutu. Później jest czas rejestracji związku z Ministerstwie Administracji i Cyfryzacji, co może potrwać nawet kilka miesięcy. Z drugiej strony już dzisiaj jest potrzeba zbierania pewnego rodzaju danych, który pozwoli stworzyć ten system gospodarki odpadami. On musi zafunkcjonować od 1 lipca 2013 r. Z ustawy wynika, że gminy powinny podjąć swoje uchwały, których jest 6 czy 7, ustalić opłaty do końca tego roku, później przyjdzie czas na wyłonienie w formie przetargu podmiotu, który będzie odbierał odpady i dopiero po przetargu będzie wiadomo za ile ten podmiot będzie te odpady odbierał. Jeżeli nie powstanie związek, to wszystko to będzie musiała Rada uchwalić i wziąć na swoje barki odpowiedzialność za stawki, itd. Jeżeli przekazalibyśmy to związkowi, to on musiałby to wszystko prowadzić i za to wszystko odpowiadać. 

Radny Grzegorz Krzyżanowski zasugerował, że trzeba teraz przeanalizować, co się bardziej opłaca, na co Przewodniczący Ossowski odpowiedział, że jeżeli te wszystkie gminy przystąpią, a my zostaniemy sami, to nie ma o czym dyskutować, będziemy na bardzo złej pozycji. Poza tym, wśród przedstawicieli tych wszystkich gmin jest jednomyślność, że to jest dobre rozwiązanie i raczej w tą stronę należy iść, by przystąpić do tego związku. Na razie mamy podjąć tylko uchwałę intencyjną, tą właściwą dopiero później. 

Radny Krzyżanowski mówił o tym, że na razie nie wiemy na co się godzimy, bo to się dopiero okaże później jakie będą koszty i wszystkie inne sprawy. Czy to będzie rozwiązanie dobre, czy można lepiej samemu, na co radny Marian Firyn odpowiedział, że samemu na pewno nie będzie lepiej. Może być znacznie drożej, ponieważ firma inaczej podchodzi do klienta, który jest dużym podmiotem, niż do takiego małego. To jest prawo rynku.

Burmistrz mówił o tym, że zawsze jest ryzyko, na co radny Krzyżanowski powiedział, że właśnie tego musimy mieć świadomość. 

Burmistrz wyjaśnił, że w tej chwili trwają prace nad zleceniem opracowania analizy także potencjalnych, ewentualnych kosztów, ale przede wszystkim zebraniem danych z poszczególnych gmin odnośnie jakości, ilości i gatunku śmieci z danych gmin oraz ilości mieszkańców. Ponieważ w oparciu o jakieś dane musi być ustalana cena. Albo będzie to ilość mieszkańców zamieszkanych, w związku z czym właściciele nieruchomości będą składali deklaracje o ilości osób w gospodarstwie domowym, albo inne kryteria, które dopuszcza ustawa. W tej chwili jest szereg wątpliwości prawnych i zbierane są różnego rodzaju opinie prawne. Wystąpiono już o opinie do Biura Analiz Sejmowych, Biura Analiz Senackich, Ministerstwa Środowiska z pytaniami z prośbą o udzielenie odpowiedzi. Wiadomo, że jeżeli związek powstanie, to będzie on miał fachowców, którzy będą te wszystkie sprawy prowadzić. Burmistrz zwrócił uwagę również na fakt, że ustawa zawiera pewne zapisy mówiące o tym, że jeżeli gmina czegoś nie wykona, to zostanie ukarana znacznymi karami. W sytuacji, gdy będzie to prowadził związek, to on weźmie to na siebie odpowiedzialność za te sprawy i on będzie płacił. Burmistrz jeszcze raz zaznaczył, że w jego ocenie jest znacznie więcej argumentów na „tak” niż na „nie”, choć one też są. 

W związku z brakiem dalszych pytań co do poruszanego tematu, Przewodniczący Mirosław Ossowski zarządził głosowanie, którego wynik był następujący:

- „za” podjęciem uchwały w sprawie zamiaru przystąpienia do związku międzygminnego – 5,

- „przeciw” – 0,

- „wstrzymujących się” – 0.


Następnie Burmistrz Ryszard Dąbek przedstawił propozycję zmian organizacyjnych w Zakładzie Gospodarki Miejskiej. Burmistrz przedstawił zebranym trzy opcje możliwe do wykonania:

1. Przekształcenie ZGM – u w spółkę prawa handlowego,

2. Włączenie ZGM – u w struktury spółki, jaką jest TBS,

3. Utrzymanie ZGM-u jako Zakładu Budżetowego, ale ze zlikwidowaniem działu zajmującego się gospodarką śmieciową. 

Burmistrz przybliżył również zebranym treść analizy finansowo – rzeczowej wywozu odpadów przygotowanej przez kierownika ZGM (załącznik nr 5 do protokołu).


W wyniku dyskusji, radni skłonili się ku trzeciemu rozwiązaniu, biorąc pod uwagę również propozycję Burmistrza dotyczącą możliwości przeprowadzenia przetargu, w wyniku którego już w chwili obecnej inna firma przejęłaby umowy realizowane przez ZGM w dziale wywozu odpadów, jednocześnie przejmując pracowników tego działu i zapewniając im dalsze zatrudnienie. Takie rozwiązanie być może pozwoliłoby również na utrzymanie opłat za wywóz odpadów na dotychczasowym poziomie, bo w przypadku, gdyby miał to w dalszym ciągu realizować ZGM, to jest już wniosek pana kierownika, by podwyższyć górne stawki opłat za wywóz odpadów, ponieważ wywóz w cenach obecnie obowiązujących będzie generował straty. 

Burmistrz poinformował zebranych, że jeżeli będzie sprzyjająca ku temu atmosfera, to zostanie przygotowany projekt uchwały, a także cały tok działań zmierzający do przekształcenia ZGM-u właśnie w tej formie z wygaszeniem działu gospodarowania śmieciami. Oczywiście muszą być również przeprowadzone wiążące rozmowy z firmami i przynajmniej jedna z nich musi być zainteresowana przejęciem i w tej kwestii najprawdopodobniej trzeba będzie przeprowadzić postępowanie przetargowe.
W końcowej części posiedzenia komisji, Przewodniczący Mirosław Ossowski przedstawił zebranym projekt uchwały w sprawie diet radnych. Projekt ten zakłada podwyżkę diet radnych o około 20%. W projekcie zawarte są również procentowe cięcia diet z tytułu nieobecności radnego na sesji lub komisji Rady. Przewodniczący wyjaśnił, że podjęcie tej uchwały musi być również skorelowane ze zmianą Statutu miasta, ponieważ w projekcie uchwały przewiduje się potrącenia bez względu na przyczynę nieobecności radnego. Bez względu na to, czy jest to nieobecność usprawiedliwiona, czy nieusprawiedliwiona. W takiej sytuacji, konieczność składania pisemnych usprawiedliwień nieobecności wynikająca ze statutu staje się praktycznie nieuzasadnione, ponieważ nie ma żadnego wpływu na wysokość potrącenia. W wyniku dyskusji, Przewodniczący wniósł do swojego projektu uchwały zmiany dotyczące wysokości potrąceń. Proponował on 20% potrącenia za nieobecność na sesji lub na komisji. Po dyskusji, Przewodniczący prowadził poprawki, 20% potrącenia za nieobecność na sesji i 10% potrącenia za nieobecność na komisji. Wysokość potrącenia każdorazowo byłaby obliczana od podstawy diety.  Przewodniczący poinformował również zebranych, że propozycja jest taka, że jeżeli uchwała by przeszła, to miałaby obowiązywać od  1 lipca, więc jest czas na to, by dokonać odpowiednich zmian w statucie. Do czerwca wszystko funkcjonowałoby wg starych zasad. 
Radny Marian Firyn zwrócił się do Burmistrza z wnioskiem, by skoro będzie robiona w tym roku ul. Starogardzka i są plany na Sobieskiego, która jest w tej chwili w tragicznym stanie, to może spróbować zalać płyty na ul. Długiej przy sklepie GS, przynajmniej na takim odcinku próbnym, najgorszym i zobaczyć, czy to będzie trzymać, ponieważ stan tej nawierzchni jest już naprawdę fatalny. Być może okaże się za kilka lat, że to trzyma i można by całość zrobić w ten sposób i znacznie poprawić stan tej nawierzchni tanim kosztem.
Burmistrz powiedział, że rozmawiał z panem Leszmanem, który twierdzi, że to jest duże ryzyko. Wg niego parę lat to wytrzyma, może 3 – 4 lata, a po roku będą już pęknięcia. Radny Firyn mówił o tym, że był świadkiem układania tych płyt i tam była podsypka żwirowa i ciągnikiem te płyty układali, to leży tam 30 lat i nic tam już nie powinno się z tym dziać. 

Radny Grzegorz Krzyżanowski pytał również o to, czy wpłynęły już jakieś oferty w konkursie na organizację sportu w mieście, na co Burmistrz wyjaśnił, że kluby mają termin na złożenie ofert do piątku – 9 marca. 

Radny Krzyżanowski pytał również, czy chłopcy będą mogli grać w piłkę nożną na boisku wielofunkcyjnym przy Zespole Szkół Publicznych, na co Burmistrz odpowiedział, że tak. Radny powiedział, że tam wystarczy tylko zmontować siatki amortyzujące na bramki i w obuwiu halowym oraz piłką halową, można tam bez przeszkód grać. Niech to boisko żyje. Radny zapewniał, że chętnie sam pójdzie tam pograć. 

W związku z brakiem dalszych pytań, przewodniczący Mirosław Ossowski zakończył posiedzenie komisji o godz. 18.40. Protokół zawiera 7 ponumerowanych stron maszynopisu i 5 załączników.








      Przewodniczący Rady Miejskiej








   Mirosław Ossowski
Protokolant: Iwona Dembska
Skórcz, dn. 06.03.2011 r. 
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